
■ A. A . A  A  A A  A  A  A .A  Oh A  A  A

R edakcja:
Ulica Deformacha Nr. 7

Telefon Nr. 2014

P ren u m era ta  m iesięczna  bez odno­
szenia 44.000 Mkp, z odnoszeniem lub prze­

syłką pocztową 50.000 Mkp.

Cena numeru 2000 Mkp.

Ceny o g ło szeń  z a l  wiersz milimetrowy: 
Zwykłe 750 Mkp. Nadesłane 2.250 Mkp. 
Po kromce 3.000 Mkp. Na pierwszej stro­

nie 3.750 Mkp.
Załączniki wedle umowy.

Adm inistracja:
ulica Dunajewskiego Nr. 5

Telefon Nr. 1310

y  y  »  ^r i’yri,w’ w  w  +  w  ^  y  ▼ v nT  w  w  T "V v ''.'< r" r  y  w  w  t  ^  » ■ 'r-r-

Porozumienie 
francusko-niemieckie ?

Kraków, 7 września.
(—) Jak już wczoraj donieśliśmy zdecydował 

się Dr. Stresem ann na podjęcie bezpośrednich ro­
kowań z Francją. Podczas gdy uwagę kół poli­
tycznych i opinję publiczną na całym świecie za­
prząta spraw a konfliktu grecko-tureckiego, w  ci­
chości przygotow uje się korzystna zmiana w kwe­
stji odszkodowań. Mnożą się oznaki, świadczące 
o zbliżającym się terminie ostatecznego złagodze­
nia kryzysu odszkodowań. Uwagę zw raca ostatni 
artykuł „Tempsa“, który poświjĘca przyjazną o- 
cenę mowie, jaką miał onegdaj niemiecki minister 
gospodarstwa i przychylnej ocenie przemówienia 
Stresemanna. „Temps“ przypomina między inny- 
nii przy  tej sposobności’ usiłowania zmarłego am­
basadora niemieckiego w Paryżu M ayera w  kie­
runku przekonania Poincarego o konieczności go­
spodarczego zbliżenia pomiędzy Niemcami a F ran­
cją. Usiłowania te spełzły na niczem, ponieważ 
niemiecki wielki przemysł chciał w yzyskać taką 
Sposobność i do uchylenia się od zobowiązań od­
szkodowawczych. Dzisiaj niebezpieczeństwa to 
nie istnieje, wobec tego, jak pisze „Temps“, spra­
n a  gospodarczej współpracy francusko-niemiec- 
kiej-mogłaby być poddana przyjaznemu rozpatrze­
niu. Jak zapewniają w paryskich kołach politycz­
nych, Poincare przygotowuje na najbliższe dnie 
hiowę w  której zajmie wobec ostatniej mowy. 
Strestmanna przychylniejsze aniżeli dotąd stano­
wisko. W e francuskich kołach gospodarczych 
podkreślają fakt, że istotne gospodarcze zbliżenie 
francusko-niemieckie byłoby korzystne, jeżeli się 
2tvaży, że przem ysł niemiecki skazany jest na 
sprowadzenie rudy z Lotaryngii i źe naodwrót 
Przemysł lotaryński, zmuszony jest sprowadzać 
niemiecki koks z Zagłębia Ruhry.

W obec okazania przez rząd Stresem anna dobrej 
Woli w  kierunku porozumienia z Francją mogłoby 
dojść do w spółpracy pomiędzy niemieckim a fran­
cuskim przemysłem. Oczywiście zasadniczym wa- 
runkiem takiej w spółpraey byłoby dotrzymanie 
Przez Niemcy zobowiązań: Oceniając całokształt 
sytuacji, pisze „Temps“, że faktem jest, od cza- 
su objęcia rządu przez Stresemanna zostały prze­
łamane lody, i największe trudności na drodze 
rozwiązania kwestji odszkodowań i osiągnięcia 

Porozumienia zostały usunięte. Jest oczywiście 
Zrozumiałe, pisze „Temps", że zaniechanie bier­
nego oporu, którym  ludność Zagłębia Ruhry jest 
Znużona jest warunkiem nieodzownym.

Wiadomości polityczne
.W a rsz a w a , 7 września. — Powrócili wczoraj do 
W arszawy posłowie chrześcijańsko-demokratycz- 
"i Chaciński i M. Kwiatkowski, k tórzy przez prze- 
jńąg trzech tygodni badali stosunki wśród robo­
l ó w  i wychodźców polskich we F ran c ji,i w  
v[Kmczecli oraz w obrębie okupacyjnym Zagłębia' 
whry.

W arszawa, 7 września. W  dniu wczorajszym 
v°ży ł w  kancelarii sejmowej listy w ierzytelny no* 
"■y poseł z 47 okręgu wyborczego w miejsce 
niarłego posła Kazimierza Chłapowskiego, pan 
j ik to r  Ostrowski, nauczyciel gimn. z Jarosław ia 

g r a n y  na listę Nr. 8. 
jy.Warszawa, 7 września. „Kurjer Polski" donosi: 
j , lnisterstw o spraw  w ewnętrznych wniosło do 

ady Ministrów projekt ustaw ow y o dowodach 
nist tycb’ ^łóry po rozpatrzeniu przez Radę Mi- 
Szv"ÓW zo?tanic przedłożony zejmowi w najbliż- 
Pie n, czas'c- Celem powyższej ustaw y jest w 
!C(/ Wszei linji nic stwierzdanie tożsamości osoby, 
p0 . Jei Przynależności państwowej. Obowiązek 
rot- ,an*a dowodu osobistego zaczyna się od 17 

życia.

Wprowadzenie nowej waluty w Niemczech
Nowa waluta oparta będzie na wartości złota i zboża

Berlin, 7 września. Dzisiaj na radzie ministrów l katastrofy finansowej Rzeszy. Postanowiono wpro- 
koctymiowane byty obrady w sprawie zażegnania | wadzić walutę opartą na wartości złota i zboża.

I - O O O - -

Niemcy pragną zakończyć bierny opór
P rasa  stojąca blizko obecnych sfer rządzących, 

przygotowuje teren do zaprzestania biernego o- 
poru Niemiec wobec Francji. „Zeit“ organ niemie­
ckiej partji narodowej zaznacza, że „opór bierny" 
powinien być prowadzony wszelkiemi dostępne- 
mi środkami, niemniej jednak z drugiej strony w 
naturze tego rodzaju walki leży to, iż bierny opór

całego narodu nie m oże trwać w nieskończoność. 
Ponieważ nie może być mowy o walce otwartej, 
przeto trzeba do tego dążyć, by walkę nad Ruhrą 
i Renem, jak najprędzej zakończyć, gdyż obszary 
walki będą każdemu rządowi niemieckiemu wdzię­
czne, gdy ona się pod honorowemi warunkami 
skończy. f

Liczba bezrobotnych w Japonji wynosi 5  miljonów
Bezdomnym grozi

Paryż, 7 września. O katastrofie w Japonji do­
nos/ą jeszcze następujące szczegóły: Wielkie ho­
tele w Tokio United Klub i Oriental zawaliły się, 
przyczem 500 osób zamieszkujących hotele zginę­
ło. Katastrofa nastąpiła w porze, w której w s z y ­

scy byli zebrani przy posiłku. Obliczają, że liczba 
bezrobotnych w Japonji wynosi cztery do pięciu 
ntiljonów ludzi. Znacznej części bezdomnych grozi 
śmierć głodowa. Do Kobe przybywają tysiące u- 
chodźców, pozbawionych środków do życia. W o­
bec tego, że szpitale są przepełnione, większe 
transporty rannych wysyłane są do Szanghaju. 
Wśród rannych znajduje się generalny konsul an-

śrnierć głodowa
gielski Horder oraz konsul angielski w Yokohamie 
Griffith.

POMOC ROSYJSKA DLA JAPONJI.
Moskwa, 7 września. P rzy  komisariacie dla 

spraw  zagranicznych utworzona została komisja 
dla spraw  pomocy dla Japończyków ofiar kata­
strofy. Przewodniczącym  komisji został w ybra­
ny szef wydziału dla spraw  Dalekiego Wschodu, 
Duchowski.

Paryż, 7 września. Rada Ministrów postanowiła 
na znak żałoby z powodu kataklizmu jaki nawie­
dził Japonię aby w piątek na wszystkich gma­
chach państwowych flagi zostały opuszczone do 
połłowy. W  dniu tym w  całej Francji zostaną za­
wieszone widowiska publiczne.

Jugosławia chce uniknąć wojny z Włochami
•i

Wiedeń 7 września. Polradio. Według wiado­
mości otrzymanych tutaj z Białogrodu Rada Mi­
nistrów uchwaliła, że Jugosławia nie będzie obe­
cnie zbytnio angażowała się w sprawie konfliktu 
włosko-greckiego.

Mała ententa grozi mobilizacją
Londyn, 7 września. — Dyplomatyczny spra­

w ozdawca „Daily Telegraf" dowiaduje się, że 
mała ententa zakomunikowała Francji i swym 
sprzymierzeńcom, że jeżeli. Liga Narodów nie w y­

wiąże się ze swych zobowiązań wobec obsadze­
nia przez W łochy Korfu, mała ententa w ystąpi 
z Ligi Narodów. Jeżeli W łochy zarządzą mobili­
zację m ała ententa natychmiast z e  swej strony 
przystąpi do mobilizacji. ’
JAK WŁOSI TŁÓMACZA OKUPACJĘ WYSP 

GRECKICH.
Rzym, 7 września. P rasa włoska tłómaczy dal­

szą okupację wysp a mianowicie w ysp Samotrake, 
Merlera, oraz Fano jako zakończenie całokształtu 
okupacji obejmującej system obrony wysp dokoła 
Korfu.

Z obrad Ligi Narodów
Genewa, 7 września. W czorajsze popołudniowe 

posiedzenie rady Ligi narodów było wymianą po­
glądów pomiędzy poszczególnymi, członkami dele­
gacji. W edle informacji przedstawiciela Havasa, 
podczas tych rozmów stwierdzono jednomyślność 
delegatów co do następujących punktów: Konfe­
rencja ambasadorów, której szczególne praw a w 
konflikcie włosko-greckim uznawane są przez obłe 
zainteresowane strony, ma niezbędne kwalifikacje 
do tego, aby kontynuować rozpoczętą akcję w kon 
takcie zresztą z Radą Ligi narodów, z drugiej stro­
ny, w ziąw szy pod uwagę wielką doniosłość całej 
spraw y i przyszłość stosunków międzynarodo­
wych, kwestja kompetencji Ligi narodów w kon­
flikcie włosko-greckim powinna być przekazana 
za zgodą, względnie też, o ile jest możliwe, za ini­
cjatyw ą W łoch trybunałowi międzynarodowemu

sprawiedliwości w Hadze.
Rzym, 7 września. Agencja Stefani donosi z Ge­

n e w :  Delegat Rumunji do Ligi Narodów Titulescu 
oświadczył, że wiadomość podana przez „Journal 

\dc Genewe" jakoby delegaci małej ententy mieli 
postanowić, iż będą podtrzym yw ać kompetencje 
Ligi Narodów w sprawie zatargu włosko-greckic- 
go są całkowicie niezgodne z prawdą.

Fantastyczne ceny w Niemczech
Berlin, 7 sierpnia. Cena chleba niekartkowego, 

która wczoraj wynosiła 1,050.000 Marek, podwyż- , 
szona została do 1.400.000,

KATASTROFA KOLEJOWA W NIEMCZECH.
Berljji, J września. W  okolicy Hannoweru w y­

darzyła się wielka katastrofa kolejowa z powodu 
zderzenia dwóch pociągów pospiesznych. 10 osób- 
jest zabitych a 12 ciężko rannych.



Giełdy zagraniczne
Dzisiejsza giełda w Zurychu

Zurvch, 7 września. Otwarcie gieidy godz. 10. Berlin 
0.00001.4. Holandja 218.90. Nowy York 556. Londyn 25.13. 
P aryż 30.85. Mediolan 23.65, Praga 16.50. Budapeszt 0.03. 
Bukareszt 2.50. Belgrad 5.75. Sofia 5.40. Warszawa 0 0023. 
Wiedeń 0.0078 i jedna czwarta; austriacka korona stem­
plowana 0.0079.

Zurych, 7 września. Zaniknięcie giełdy: Berlin
0,0000.10, Holandja 218%, Nowy Jork 556Vi, Londyn
25.13, Paryż 30.70, Medjolan 23.70, Bruksela—, Praga
16.55, Budapeszt 0.3, Bukareszt 2.52, Belgrad
5.85, Sofja 5.40, Warszawa 0.0023, Wiedeń 0.0078% 
Austr. korona stemplowana 0.0079, Kopenhaga —

Dzisiejsza giełda wiedeńska
Wiedeń, 7 września (teL wł.) Waluty; Marka polska 

0.26—0.28, marka niemiecka 0,0011, korony czeskie 2095, 
franki szwajc. 12640, francuskie 3875, funty ang. 318.300, 
dolary 70.560.

Dewizy: Warszawa 0.27%—0.2ŚVs, Berlin 0.0011* 
Praga 2113, Zurych 12755, Paryż 3917, Nowy Jork 70935. 
Londyn 320100.

Giełda efektów: Zieleniewski 538000, Fanto 4,250.000 
Karpaty galicyjskie 655.000 Galicja 29,700.000, Scbodnica
2.000.000 Siersza 319000 Lwów-Czerniowce 370000 
Kolej północna 19.800.000, Alpine Montan 785.000, Huta 
Poldi 1.175.000.

Dzisiejsza giełda berlińska
Berlin, 7  w rześnia. N. Jork 52.867.500, Lon­

dyn 239.400.000, Szwarcarja 9.236.100, Praga 
1,581.037, W iedeń 74.812, Paryż 2,942.625

Budapeszt, 6 września. Marka polska 0.0800—0.0965.
Praga, 6 września. Marka polska 1.351/*.
Berlin, 6 września. Marka polska 17.000.
P raga, 6 września. Dewizy. Amsterdam 13.38 i pół. 

Berlin 0.00105. Chrystiania 553. Kopenhaga 623. Sztok­
holm 908. Zurych 615. Londyn 154 i pół. Nowy York
34.00. Wiedeń 490. Marki niemieckie 0.00105. Marki pol­
skie 136. Paryż 193 i jedna czwarta.

Paryż, 6 września. Weksle. Niemcy —.—. Ameryka
18.04. Belgja 82.10. Anglia 81.55. Holandja 707 i pół. Wło­
chy 76.80. Szwajcaria 324 i trzy czwarte. Hiszpania 241 
j trzy czwarte. Praga 53.70.  ̂ .

Londyn, 6 września. Weksle. Paryż 81.72. Belgja §9.70. 
Szwajcaria 25.00. Holandja 11.72 i siedm ósmych. Nowy 
York 451.68. Hiszpania 33.76 i pół. Wiochy 106. Niemcy
100.000.000. Wiedeń 320.500. Bukareszt 992.

Nowy York, 6 września. Giełda pieniężna. Kurs dzien­
ny 5%. Przekaz na Londyn 452. Przekaz na Londyn na 
60 dni 449.25. Przekaz na Paryż 554. Przekaz na Kopen­
hagę 1818. Przekaz na Pragę 2.97. Przekaz na Berlin 
0.00002 i jedna czwarta — w płaceniu, w żądaniu 
0.00002 i trzy cżwarte.

Giełdy towarowe
Nowy Orlean, 6 września. Targ bawełny. Targ miej­

scowy middling 25.50.
Targ terminowy; październik 25.40, grudzień 25.52, 

styczeń 25.45, marzec 25.57, maj 25.47.
Llverpool, 6 września. Targ bawełny. Obroty 12000, 

dowóz 800, brazylijska 59, egipska 45 punktów wyżej. 
Targ miejscowy 16.02. ,

Terminy: sierpień 15.05, wrzesień 14.66, październik
14.44, listopad 13.39, grudzień 14.27, styczeń 14.19, luty 
14.15, marzec 14.05, kwicień 14.00, czerwiec 13.99.

Brema, 6 września. Targ bawełny. Fully middling good 
colour and stopie za 1 kg notowanie zamknięcia 
21.700.560 nominalnie.

Nowy York, 6 września. Targ bawełny. Dowóz do 
portów Atlantyku 1 Golfu 16000, dowóz wewnątrz kraju
22.000, wywóz na kontynent 1000. Targ miejscowy mid­
dling 27.35.

Chicago, 6 września. Smalec na wrzesień 11.97 1 pól, 
smalec na grudzień 11.95; słonina cena najniższa 900, 
słonina cena najwyższa 975; boczki wędzone 907 i pól, 
dowóz świń do Chicago 32.000, dowóz świń na zachód 
122.000; świnie lekkie cena najniższa 905, cena najwyż­
sza 900.

Londyn, 6 września. Giełda metalowa; Miedź za go­
tówkę 64 1 jedna czwarta; miedź za 3 miesiące 65, miedź 
elektrolitowa 69 i jedna czwarta—69 i ‘ trzy czwarte, 
miedź best select 67 1 pól — 69, miedź strongheots 96; 
cyna za gotówkę 200 i trzy ósme, cyna za 3 miesiące 
2 f l i pól; otów przy okazaniu 25 i piętnaście szesna­
stych, ołów późniejszy 25 i 11 szesnastych; cynk przy 
okazaniu 33 i 7 ósmych, cynk późniejszy 33 i pół; alumi­
nium krajowe 115, aluminium zagraniczne 120; antymon 
34 i pół; blacha biała 23/1 i pół; rtęć 8 i 7 ósmych; nikiel 
135, nikiel na dostawę 135, wolfram 13 i pół; platyna 
500; srebro 31 i 5 szesnastych; złoto 91/2.

Kiedy kocha się najlepiej ?
Sztokholmska „Dagens U yheter" zamieszcza 

ciekawą ankietę na tem at; „Kiedy kocha się naj- 
lepiej“. W  celu uniknięcia nieporozumień należy 
zaznaczyć, że chodzi o określenit wieku, w  jakim 
zapał miłosny najsilniej grzeje, względnie w jakim 
objekt miłości jest najpodatniejszy na pieszczoty. 
Na ankietę posypał się grad odpowiedzi, kulminu­
jących w  twierdzeniu, że niew iasty dwudziesto­
latki wogóle nie nadają się do traktow ania na se­
sjo w  rzeczach miłości. Pew na rezolutna przeszło 
30-Ittnia dama sztokholmska zapewnia, że potrafi

Co było dzisiaj na giełdzie krakowskiej?
Kraków, 7 w rześnia

A K C J E Transakcje w tysiącach marek
A K C J E

Transakcje w tysiącach marek

d z iś 6/IX. • d z iś 6/lX. '
P. T. H. I - V  em. . . . 8 2 -8 5 8 3 -8 8 Pezet . . . . . . . . . 1 • . 1
„Impex • ' « . « . *  » . 1.3 Strug . . . . . . . . . 300- 330 290-325
„Pharma* (B. Jawornicki) 210—230 220—230 Synuykat Kosz., Kraków . 250—280 230—290
Bracia Rolniccy I em .. .

7—7,‘M
45—45.5 Tłuszcze Trzeoinia . . . .

..Polski Glob“ ................. „Krakus* 1—Viem. . .  . 145-155 140-150
C. Hartwig. Poznań . . . Porcelana Ćmielów . .  . 235 235-245
Żegluga Polska................. 26 26 -2 8 Faor. cukru w Chodorowie . 1 3 5 0 -1 3 9 0 1350-1400
Zieleniewski I—IV em .. , 2 0 5 0 -2 1 2 5 24?50—2125 Elektr. Siersza I—IV em. 76—79 7 5 -7 8
Warsz. Parowozy i—III em. 117—121 115—125 Zakłady przem. „Ryngrat*
H. Cegielski, Poznań 1—IX 150— 155 154 * 159 S. W. Niemoiowski . . . 170 175—185
„Potęga* Tow. huty że l.. 1550 Fabr. kapel,wMyślenicach 75
.Lemiesz . . . . . . . Bank Przemysłowy I-VTII 8 6 -8 8 87—89
„Trzebinia* I—VI em .. . 250—265 , 245—265 Bank Hipoteczny . . . . 178—190
„Pocisk*............................. Bank -Małopolski . . . . 112-120 110—115
Automotor......................... Ziemski Bank Kredyt. . . 5 0 -4 7 50
Portland-Cem. Szczakowa Powszechny Bank Kredyt. 

Akc. Bank Związkowy I-iX
24—22.5 21—25

Oórka . . . . . . . . . 2825 -  3000 2780—2900 f
Siersza .  ................................ 1550 - 1200 1225 1300 Banę Komercjalny i —IV 35.5—37

^Tepege I—IV em............... 730—760 6 5 0 -7 3 0 Bank Kred. w Warszawie
Polska Naita . . . . . . 118—125 120-125 • Bank Zwiąż. SpółekZarob. 600—612 610-620
O ikos . . . . . . . . .
„Pokucie* Naft. S. A. I em. 130— 135 , 130

OFICJALNA GIEŁDA PIENIĘŻNA. 
Kraków, 7 września. W a l u t y :  Dolary 275.000 

do 272.000, czeskie korony 8.200—8.100, franki 
francuskie 15.150, franki szwajcarskie 49.000.

C z e k i :  N. York 278.000. Londyn 1,250.000 do
1,220.000, Amsterdam 113.000, Paryż 15.200—15.150 
Szwajcaria 49.750—49.500. Wiedeń 395—394. P ra ­
ga 8.300—8.150.

KURSA W PRYWATNYM OBROCIE.
Kraków, 7 września. — W  pryw atnych obrotach 

notowano dzisiaj o godz. 12—1-ej w  południe; Do­
lary  293— 295, czeskie korony 8.500—8.600, au­
striackie 4.15 do 4.10.

DOPUSZCZENIE AKCYJ „WAGON OSTROWO" 
NA GIEŁDE EFEKTÓW.

Rada giełdowa w  Krakowie dopuściła do obrotu 
i notowania na giełdzie akcje: Spółka akcyjnej fa­
bryki wagonów ,,W agon Ostrowo" — kapitał ak­

cyjny Spółki? wynosi 400 milionów Mk., rozłożo­
nych na 6  emisyj. Dopuszczenie do obrotu giełdo­
wego obejmuje jednak tylko emisje od 1 do 4, gdyż 
emisje 5 i 6 zostały w całości objęte przez Sp. akc. 
Zieleniewskiego.

Kraków, 7 w rześnia. — Również dzisiaj giełda 
efektów była zaniedbaną w obec zaangażowania 
się spekulacji na rynku pieniężnym. Kursa papie­
rów  aa  ogół nie uległy większym zmianom, pa­
piery ciężkie kurs swój „ustabilizowały", a  tylko 
lżejsze się osłabiły j. np. Cegielski, Parow ozy, itp. 
Zwyżkowały lek^o-akcje Tepege.

Na pogiełdzie notowano: Jaw orzno 3.600—3.700 
tr. G a /y  5.800—6.050. Chybi 1.850—1.875 płacono 
bez towaru. Huta szkła Krosno 220. Gloria 50. Lo­
kom otywy 170.

Na rynku pieniężnym dalsze wzmocnienie, w  
którem  znać widoczny w pływ  czarnej gićłdy, no­
tującej kursa walut znacznie wyższe od oficjal­
nych. Obrotów w dewizach było bardzo dużo.

Giełda warszawska

A K C J E

Bank Dysk. Warszawski .  .
„ HandL „ • .

• ,  dla Han. i Prz. 1—7 .
,  K red ytow y .................
,  Małopolski w Krak. .
„ Przemysłowy w Warsz.
„ Pols. Handl. w Pozn.. 
„ ,  przem. we L w ..
,  Tow. spół, w Warsz.. 
„ Zachodni . . . . . .
.  Ziems. Kred. we L w ..
„ Zjed. Ziem. Pol. w W.
.  Zw, Sp. Zar. w Pozn..
,  Związków Ziem. . . .

Kijewski i Scholtze . . . .
Kr. Puls . . . . . . . . . .
Wildt i Sp. . . . . . . . .
Cukrownia Chodorów . . .  

„ Czersk 1 i I I .  . 
„ Częstocice . . .  
„ Gosławice . . .  
,  Michałow . . .

Warsz. Tow. F. Cukru. . .
Firley . . . . . . . . . .
Łazy . . . . . . . . . . .
Drzewny przemysł . . . .
Warsz. T. Kop. Węgla . . .
H. Cegielski w Poznaniu .
Lilpop, Rau i S-ka . . . .
Modrzejowskie zakł................
Nort>lin, Br. Buch i W. .  .  
Ostrowieckie zakł . . . . . .

H 5 . . . .  .
Orthwein i Karasiński. . .  
Robn, Zieliński i Ska . . .  
K. Rudzki i Ska 1—4 . ,  .  
Fitzner i Gamper

Transakcje 
w tysiącach marek

850—875
1900-1850
257.5—265 
170-200
117.5—120

200
8 0 -7 9  -  80

715—720

255—260
590-600 -595
95
1050—1060—1055 
110—120.5 
170 -150-155  
1260-1230 
400—425—420 
6000—6- 0̂0—6250 
470 -  430- 450 
760-776-772 .5  
poj. 9500—9000—9225 
śrd. 9 i00—9350—9435 
145—142 
80
6 5 - 5 5 -5 7  
100 szt. 975-900-950 
50 szt. 1075-1025 
135—150—142.5
175-160
1800—1675—1750 
290—325 
2150-2175-2125  
I9u0—2000—1950 
132.5
295—310—300
630
2500-2200-2300

A K C J E Transakcje 
w tysiącach marek

OFICJALNA GIEŁDA PIENIĘŻNA. 
Warszawa, 7 września. W a l u t y :  Dolary

249.000. C z e k i :  “Belgia 11.400, Berlin 0.005, Ho-

Starachowice 1—4 em. .  . 1100-1125-1140
„Trzebinia*.............................
Ursus 1 em. . . . . . . . 300—270
Ursus 2 em. . . . . . . .
Pocisk . . . . . . . . . . 225—240—220
P a ro w ó z ..................... .... 127.5-115-119
L. Zieleniewski . . . . . . 2100—2000
Zawiercie « . . . . « * • •
Żyrardów. . . . . . . . . 57000-58000-55000
Ł. J. Borkowski. . . . . . 175—155
Hurt . . . . . . . . . . .
B-cla Jabłkowscy . . . . . 41 .5-39s/4 -4 0
War. Tow. Transp. i Żegl. . 2 9 -3 4 —32
Poibal . . . . . . . . . .
Spiess i Syn .  .> ................. 35 5 -3 2 0 -3 4 0
Zachód. Tow. . . . . . . . 62.5—65
Ćmielów . . . . . . . . . 230—235
Elektryczność................. .... . 1600
Pol. Tow. Elektryczne . .  . 190-189
Belpol .
Haberbusch i Schiele . . .
Tow. oczyszcz. spirytusu . . 600—750

Tepege . . . . . . . . . . 875
Polska Nafta . . . . . . . 110-115
Bracia Nobel . . . . . . . 330—345-300
Lenartowicz i Br. Ryl . . . 42—40—41
Pustelnik . . . . . . . . . 250
Siła i Światło................. .... . 210—200
Fabryka pap. „Klucze* .  . 170
Eksp. Soli Potasowych .  . 1400
Cerata . . . . . . . . . . 575
Skóry i Garbniki . . . . . 57—60
Kabel . . . . . . . . . . 250
Przemysł Naftowy . . . . . 710^—720—700
Strem . . . . . . . . . .
Unia . . . . . . . . . . .
M a ry n in ................................. 750-820
Warsz. Syndykat Rolniczy ,

'
/  . 1 1 

landja 98.000, Londyn 1,126.000, Nowy
249.000, Paryż 13.800, Praga 7430, 
44.850, Wiedeń 3.52, Włochy 10.650.

Szwajcaria

m u  i  i  t t w r r
mężczyznom zaw racać głowę lepiej od podlotkh 
i że zamierza zresztą uprawiać sport ten do 40 
roku życia.

Pewien mężczyzna w  odpowiedzi na ankietę 
„Dajens Uyheter" potw ierdza tę opinję dojrzałej 
„Sztokholmiatki" przyczem powołuje się na sw o­
je doświadczenie życiowe, ponieważ studjoWał 
przez lat 18 kwestję miłości. Doszedł on do prze­
konania, że dopiero w 30 roku życia kobieta po­
znaje i jest zasobną w e wszystkie arkana miłości. 
Podlotki i dwudziestolatki powinny przeto oba­
w iać się konkurencji dojrzałych kobiet. Inny męż­

czyzna twierdzi nawet, że 30-letnie kobiety różnią 
się na sNw ą korzyść od obecnych podlotków teifl> 
że są świeższe ponieważ nie straciły swej młodo­
ści na tańcach i podróżach po wszelakich „ba- 
dach" ani swego wdzięku na paleniu papierosów.

Trochę pesymistyczniej zapatrują się na tę 
kwestję inne 2  damy, które oświadczają katego­
rycznie, że jeżeli kobieta do 29 roku życia nie 
„złapie" męża, wów czas jest w łaściwie wykluczo­
ną od współzawodnictwa w miłości. Inna rzecz> 
gdy jest mężatką; wówczas ma do 80 roku życi3 
różne szanse. W ierzym y im na słowo...



Nadużywanie obcych misji Czerwonego Krzyża
przez bolszewików

Mordowanie i okradanie obcokrajowców, nieprzychylnych sowietom
W toku 1919 zjawiła się w Petersburgu delegacja 

duńsklęgc „Czerwonego Krzyża", która zakwaterowana 
w hoteJu „Dogmar““ rozpoczęła urzędować. W ślad 
Zatem pojawiły się więc w prasie komunikaty podpisa­
ne przez naczelnika delegacji Dr Gorącego Solkinda 
(w rz eczywistości członka cgerezwyczajki rosyjskiej), 
wzywające obcokrajowców do zgłaszania się tak w spra 
wie przesyłek zagranicznych, jak też wyjazdu, zapew­
niając im jednocześnie wszelkie w tym kierunku uła­
twienia. Rzecz naturalna, że wielu łatwowiernych zgła­
szało się, chcąc się wydobyć z raju bolszewickiego, po­
dając rozmaite szczegóły przebytych utrapień, odsłania­
jąc tajemnicę ukrytego nierzadko przed bolszewikami 
majątku. Rzekomi członkowie „Czerwonego Krzyża"

W H H 1

w rzeczywistości agenci czerezwyczajki składali do­
kładne raporty, na skutek których aresztowano wrogów 
sowietćw, skazując przeważnie na karę śmierci, majątek 
ich konfiskowano. Ponieważ wiele z ofiar „dobroczyn­
nej" instytucji zdołało przedostać się do Kopenhagi po 
zwrot przesłanych rzeczy, sprawa wyszła na jaw. Duń­
ski Czerwony Krzyż zaprotestował o nadużycie imienia 
użytego w tak zbrodniczych celach 1 odwołał swego 
przedstawiciela, którego potrafiły przekupić władze so­
wieckie, wysyłając ostatnio jako swego męża Zaufania 
do Finlandii. Rząd sowiecki będzie się na drodze dyplo­
matycznej usprawiedliwiał, czy jednak wobec wielu 
świadków, przebywających za granicą potrafi zbrodnie 
swe wyrłómąiezyć?

................. Z . . _________

KRONIKA
. P. HILTON YOUNG NIE BĘDZIE POBIERAŁ WY­
NAGRODZENIA. „Rzeczpospolita" donosi: W związku 
z zapowiedzianym przyjazdem angielskiego rzeczozna­
w cy dla spraw skarbowych Hiltona Younga do Polski 
2aznaczyć należy, że 'p. Young nie będzie pobierał od 
rządu polskiego żadnego wynagrodzenia za swoją pracę.

PRZYMUS UMUNDUROWANIA URZĘDNIKÓW AD­
MINISTRACJI POLITYCZNEJ. „Kurjer Polski" donosi: 
Między prezydium rady ministrów, ministerstwem spraw 
wewnętrznych I ministerstwem skarbu oraz wojewoda­
mi toczą się rokowania co do ewentualnego wprowa­
dzenia przymusu umundurowania urzędników admini­
stracji politycznej. Sfery miarodajne są zdania, że sto­
sunki, panujące zwłaszcza we wschodnich wojewódz­
twach, wymagają bezwarunkowo wprowadzenia umun­
durowania.

Z TARGU. Targ dzisiejszy ożywiony; uderza przede- 
wszystkiem większy do\yóz drobiu, zwłaszcza kurcząt, 
których cena obniżyła się ze 180 tys. (za pare) do 100— 
120 tys., koguty 100—140 tys. (para), kaczki 100—120 
tys. (sztuka), gęsi 300—320 tys. (sztuka). Ceny jarzyn 
Podniosły się. Za kartofle żądano 3.500 (1 kg), marchew 
7 tys. (wiązka), pietruszka 7 tys. (wiązka), ogórki 75 dó 
30 tys. (kopa), rzodkiew 2.500 (wiązka), pomidory 60 do 
65 tys. (1 kg), kalafiory 18—25 tys. (sztuka), kapusta 
5—9 tys. (główka), fasola szparagowa 24 tys. (1 kg), 
fasola zielona 16 tys. (1 kg), cebula 3 tys. (1 kg), kala­
repa 4—5 tys. (wiązka), rydze 45—60 tys. (koszyk), 
grzyby suszone 100—120 tys.. (wianek), grzyby surowe 
10—100 tys. (koszyk); jabłka 14—28 tys. (1 kg), gruszki 
14—30 tys. (1 kg), śliwki 20 tys. (1 kg), renglody 26—30 
tys. (1 kg), brzusznice 11 tys. (1 litr), borówki 5 tys. 
(1 litr), ostrężyny 7 tys. (1 litr).

Za masło płacono 120—130 tys. (1 kg), jajka 2 tys. 
(sztuka), sery 10—30 tys. (sztuka).

NOWY SEZON OPEROWY. Po przerwie spowodo­
wanej koniecznością przeprowadzenia niezbędnych a- 
daptacyj w budynku przy ulicy Rajskiej i zorganizowa­
niu obu zespołów, rozpoczyna miejski Teatr Opera 
1 Operetka nowy sezon jutro w sobotę dnia 8 bm. operą 
Bizeta p. t. „Carmen" w znakomitej obsadzie z pp. Ja­
worzyńską, Wolską-Sobańską i Łowczyńskim w głów­
nych partiach. W niedzielę dnia 9 bm. o 7.30 wieczorem 
nieśmiertelne arcydzieło Moniuszki p. t. „Halka" z p. 
Marją Wendrych-Chorążyną w roli tytułowej. Młoda ta 
śpiewaczka znana z występów estradowych, obdarzona 
Pięknym głosem po raz pierwszy zaprezentuje się kra­
kowskiej publiczności na scenie. — Dyrekcja dokłada 
wszelkich starań, aby przedstawienia stanęły na najwyż­
szym poziomie, pod każdym względem.

»ŻABUSIA“ G. ZAPOLSKIEJ W BAGATELI. Dziś 
Po raz piąty grana będzie świetna sztuka Zapolskiej pt.: 
»2abusia". We wszystkich dotychczasowych przedsta­
wieniach tej znakomitej sztuki publiczność gorąco okla­
skiwała wszystkich artystów z pp. Wernicz (rola tytu­
łowa), Ordyńską, Sznage-Andruszewską, Słonecką-Ry- 
Sierową, Noskowskiego (reżyser), Wesołowskiego i Zbu- 
ckiego na czele. „Żabusia" grana będzie jeszcze tylko 
trzy razy, w poniedziałek ustępuje .miejsca komedji 
Sldeney‘a Garricka p. t. „Proces rozwodowy P. B.“.

MUSISZ BYĆ MOJĄ" I „WIERA MIRCEWA" W BA­
GATELI. Dwie sztuki, które cieszyły się największem 
Powodzeniem w sezonie'ubiegłym Dyr. wznawia na po­
południowe przedstawienie po zniżonych cenach w od­
świeżonej szacie. W sobotę popołudniu grana będzie 
iskrząca się dowcipem i przewyborna w sytuacji kome­
dia Vemeuil‘a p. t. „Musisz być moją". Role Adrianny 
Po P. Bruczowej objęła p. Grabowska, zaś rolę męża 
P- Godlewski.

W niedziele po południu raz tylko jeden ukaże się 
•.Wiera Mircewa" z p. Kozłowską w roli tytułowej, ro- 
*9 dr. Stiegla objął p. Melina.

••PROCES ROZWODOWY P. B." W BAGATELI. -
™ Poniedziałek dnia 3 bm. Bagatela występuj!; z pretnje- 
^4 ciekawej komedji Sideney‘a Garricka (autóra „Kobie- 
*Y> która zabiła") p. t. „Proces rozwodowy Pani B.“. 
llbsadę stanowią pp. Modzelewska Marja (p. Barren), 
'lellen (Marjon), Nowakowski (Barren), Noskowski 
IMartinot), Adela Szubert (Abel), W esołowski (Markiz), 

ad całością czuwa reżyser p. Nowakowski.
m o ż e  o r g a n a  b e z p ie c z e ń ś t w a  o d p o w ie d z ą

ko JP PYTANIE? Od kilkunastu dni cala prasa kra- 
wska donosi o ukryciu się kilku skazanych restaura­

torów, aby uniknąć odsiedzenia zbyt zresztą małej kary. 
Władze bezpieczeństwa wydają szumne komunikaty w 
tym samym duchu, stwierdzające tylko swoje niedołę­
stwo, albo rozmyślne bagatelizowanie wykonania w y­
roku. Jakżeż bowiem wytłómaczyć sobie fakt, iż jeden 
ze skazanych Noworolski, przebywający oficjalnie w 
Trusbawcu na kuracji, zjawia się w sądzie karnym jako 
sędzia przysięgły, by sądzić bandytów, lub sobie podo­
bnych. Czem usprawiedliwić fakt, iż kiedy zjawił się 
Noworolski na sali rozpraw — nie odprowadzono go 
natychmiast do więzienia? Czem umotywują odpowie­
dzialne władze wylosowanie tego rodzaju człowieka bez 
sędziego przysięgłego, skoro według uchwały Sejmu, 
skazani za lichwę nie mają nawet prawa wybierania po­
słów, a cóż dopiero wylosowani jako sędziowie przysię­
gli — sądzenia innych... według „własnego sumienia". 
Może otrzymamy nietylko my, ale społeczeństwo odpo­
wiedź???

KRADZIEŻE W KAWIARNIACH MNOŻĄ SIE. Nie­
dawno donieśliśmy o kradzieży garderoby w Esplana- 
dzie. Wczoraj skradziono w  cukierni Noworolskiego w 
Sukiennicach ragłan wartości 6 miljonów, własność Jó­
zefa Krakauera.

Po śc ig  ZA ZŁODZIEJEM ROWERU. Wczoraj oko­
ło godz. 11-ej przedp. Józef Górański pozostawił przed 
sklepem Weismanna przy ul. Szewskiej rower, sam 
wstępując do wymienionego sklepu. Skorzystał z tego 
niejaki Salomon Halpern, bez zajęcia, wsiadł na rower 
uciekając w kierunku rynku. Poszkodowany zauważy! 
kradzież i przy pomocy posterunkowego i publiczności 
puścił |pę za nim w pogoń. Złodziej spadł z roweru w 
Rynku, jednak siadł powtórnie skręcając w ul. Szcze­
pańską. Tuż przy placu student gimnazjalny W. widząc 
uciekającego złodzieja podstawił mu nogę, powodując 
powtórny upadek Halperna i jego aresztowanie.

BRYLANTY SKRADZIONE CZY ZGUBIONE? Hen­
ryk Luftig doniósł policji, iż przechodząc ulicą Staro­
wiślną, Sienną i Rynkiem, zgubił względnie mu skradzio­
no 4 brylanty wartości 100 miljonów mkp.

ZATRUTY ALKOHOLEM METYLOWYM Suwidło,
o czem podaliśmy uczoraj, przebywał w restauracji 
Chmielowskiego.' Możeby organa policyjno-sanitarne 
zwracały baczniejszą uwagę na wszystkie restaurcaje.

m

Kalendarzyk giełdowy
NOWE EMISJE.

„ORODEK, AKCYJNA SPÓŁKA TERENOWO-BUDO- 
WLANA" z siedzibą w Krakowie, powiększa kapitał za­
kładowy Spółki o marek 100 miljonów czyli do mk. 
250 milionów drogą V emisji 100.000 sztuk nowych na 
okaziciela opiewających i w gotowiżnie wpłaconych no­
minalnej wartości riikp. p. 1000 każda na następujących 
warunkach:

Pierwszeństwo do nabycia akcji nowej emisji służy 
właścicielom akcji emisji poprzednich w stosunku do 
ilości posiaoanych akcyj, a mianowicie właścicielom  
trzech akcyj poprzednch emisyj służy prawo do naby­
cia dwóch nowych akcyj.

Ctena emisyjna akcji nowej emisji dla dawnych akcjo- 
narjuszów. któłzy wykorzystają prawo poboru, określa 
się na 25.000 mk. z doliczeniem 6 % odsetek od dnia 
Mipca i 921 r., z których marek 1.000 przeznacza się na 
kapitał zakładowy, reszta zaś, po pokryciu kosztów  
z emisją nowych akcyj związanych na kapitał zapaso­
wy, niemniej jednak jak mkp. 420 na każdą akcję.

BANK ZWIĄZKU SPÓŁEK ZAROBKOWYCH W PO­
ZNANIU podwyższył kapitał akcyjny do 1 nąljarda 
nip. przez wydanie XI em.

Dotychczasowi akcjonariusze otrzymują na akcje w 
nom. wariości 2.000 marek z I—X emisji jedną nową ak­
cję XI emisji w nom. wartości l.OOo marek po kursie 
250 proc.

Akcjonariusze, pragnący korzystać z prawa dokupu 
XI emisji, winni przedstawić posiadane przez nich sztu­
ki poprzednich emisyj w Poznaniu w wydziale udziałów 
konsorcjalnych Banku (ul. Rzeczypospolitej nr. 1, I.), 
lub w oddziałach zamiejscowych, wpłacając jednocze­
śnie należność za subskrybowano akcje, licząc za każde 
nom. mk. l.OOt po 2.500 mk„ oraz marek 1.000 tytułem 
ryczałtu za wykłady i procent, t. j. razem 3.500 marek 
od sztuki 1.000 markowej. Prawo dokupu należy1 wyko­
nać do dnia 15 września 1923 r. włącznie.

TOW. ZAKŁADÓW CHEMICZNYCH „STREM" pod­
wyższyło kapitał zakładowy do 162 miliardów mk.

W myśl warunków nowej emisji akcjonariuszom słu- 
,ży  pierwszeństwo do nabycia 23.000 akcyj nowoemito- 
wanych, czyli po jednej akcji nominalnej wartości 540 
mk. na każde 10 sztuk akcyj poprzednich emisyj p.o ce­
nie emisyjnej 5.400 mk. za sztukę.

Akcjonariusze pragnący skorzystać z przysługującego 
im prawa subskrypcji powinni w ciągu miesiąca złożyć 
swe akcje do ostemplowania, wpłacając równocześnie 

• całkowitą należność za nowe akcje. Subskrypcję przyj­
muje biuro rady zarządzającej w Warszawie, przy ul. 
Mazowieckiej nr. 7, w dnie powszednie, w godzinach 
od 12 do 2 popot.

Giółdy krajowe
Lwów, 6 września. Giełda pieniężna, Akcjfe. (Cyfry 

w tysiącach i tylko w transakcjach). Akcyjny Bank 
związkowy 40. Hipoteczny 180—190. Małopolski 100 do 
105. Powszechny kredytowy 18—26,5. Przemysłowy 
88—94. ŻJicmski kredytowy 41—45. Browary Lwowskie 
1705—1730. Chodorów 1310—1325. Cegielski 151—175. 
Ćmielów 198—200. Gafota 36—37. Karpalit 140. Nietno- 
jowskl 165—180 Ojkos 720—740. Parowozy 125—130. 
Pezet 65—75. Pocisk 210. Nafta 120—130. Towarzystwo 
Budowlane 68—75. Rakszawa 500—525. Siersza elektr. 
75. Siersza górn. 1275. Tesp. 1380—-425. Zieleniewski 
2000—2100. Tohan 80.

Waluty i dewizy: Gotówka: Dolary Stanów Zjednocz.
280.000—290.000 tr. 285.000—290.000.

Czeki: Nowy Jork 275.000—28^.000'tr. 278.000. Londyn 
1 mili. 225 tys. do 1 milj. 300 tys. tr. 1 milj. 250 tys. do 
1 milj. 325 tys. Paryż 14.400—15.400 tr. 14.600—15.500. 
Szwajcarja 46.000—51.000 tr. 46.000—52.000. Wiedeń 
3.74—3.80 tr. 3.90. Praga 8.000—8.400 tr. 8350—8450. 
Mediolan 12.500—13.500 tr. 13.000. Berlin 0.01—0.015 tr. 
0.01—0.015.

Lwów, 6 wrześim. Giełda zbożowa: Giełda słabo od­
wiedzana. Brak orert w sprzedaży. Do transakcji nie 
doszło. Usposobienie rezerwowane w podaży. Popyt 
żywszy. „

Przed nową zawieruchą?
Kraków, 7 września.

(—) Zdawałoby się, że Europa wyczerpana od 
roku 1914 do 1918 w ykreśli na okres conajmniej 
kilkudzesiatek lat ze swego słownika złowrogie 
słowo: wojna. Okazało się niestety, że tak nie 
jest. W  niektórych krajach wybujały nacjonalizm 
doprowadził część społeczeństw do t-akiego zaśle­
pienia, że znowu poczęła się domagać zbrojnej 
rozpraw y.

Obecnie W łosi rozpętali nową burzę, bo zajęcie 
w yspy greckiej Korfu, inaczej nazwać trudno, jak 
rozpoczęciem zbrojnej akcji przeciw  Grecji. Nie 
sym patyzując bowiem w  zasadzie jednostronnie 
należy jednakowoż stwierdzić, że spraw ę zamor­
dowania delegacji granicznej włoskiej można byjło 
zlikwidować pr^y dobsej woli pokojowo. Gwał- 
trw n a  porywczość włoskiego rządu nie odcze­
kaw szy wyjaśnienia sytuacji w szczęła po w ysła­
niu noty pierw sze kroki wojenne.

Grecja apelując do Ligi Narodów J  wstrzymując 
się od wjdki aż do jej decyzji oraz przeprowadze­
nia śledztw a zdołała uzyskać atut niepomiernej 
wartości moralnej. Nie ulega tymczasem wątpli­
wości, że atuty militarne i siła przekonywująca 
działającej szybko energji są po stronie Włoch. 
Zadecyduje to niewątpliwie na chwilę o położe­
niu, ay W łochów, jak dotąd uważać można za pa­
nów ■'sytuacji. Zajęcie Korfu oddaje bowiem W ło- 
ćbom klucz do panow ąniŁnad Adriatykiem a stąd 
nad Morzem ŚródziemntSn.

Ten właśnie fakt jednakże zaw iera dla włoskiej 
akcji niemało brzemiennych w  następstw a nie­
bezpieczeństw. Jeżeli bowiem o Francji powie­
dzieć można, że zachowuje jak dotąd ścisłą neu­
tralność, to Anglją coraz groźniej akcentuje swe 
niezadowolenie z akcji włoskiej. W ielka B rytanja 
obawia się, żc rozwielmożnienie w pływ ów  w ło­
skich mogłoby w ytrącić hegemonię na wodach 
śródziemnomorskich z rąk angielskich. Flota an­
gielska — jak donoszą depesze — wykonuje ta ­
jemnicze jakieś ruchy, a prasa londyńska dowodzi, 
żc zajęcie Korfu sprzeciwia się układowi z roku 
1864 i powinno, jeżeli nie do Grecji, to należeć naj­
wyżej do Angji a nie do W łoch. Innemi słowy, 
sytuacja dziś dla W łoch pod względem militar­
nym korzystna mogłaby ulec nagłej zmianie, 
zwłaszcza, że i kontrahent • jugosłowiański jako 
przeciwnik powinien być brany w  rachubę.

Przebyw ający za granicą oficerowie jugosło­
w iańscy otrzymali rozkaz stawienia się pod broń. 
Takież same wezwanie otrzymali oficerowie ru­
muńscy.

P rzez E uropę jdą  znowu groźne wici, a niebez­
pieczeństwo nowej ' zawieruchy światowej jest 
7iinwn tak hlizkiem . iak w  r. 1914.



WIADOMOŚCI GOSPODARCZE
Jak się odbywa ustalanie kursu marki polskiej w Berlinie
Zapotrzebowanie gospodarcze na markę polską jest 

obecnie w Niemczech bardzo znaczne. Składają się na 
"nie w znacznej części sumy, potrzebne na zakup węgla 
dla przemysłu i kolei niemieckich. Banki berlińskie oce­
niają to zapotrzebowanie przeciętnie na 30 miliardów 
marek polskich dziennie i gotowe są nabywać od nas 
nasze marki za dewizy wysokocenne (Londyn i Nowy 
Jork).

Kurs marki polskiej ustalony jest w Berlinie obecnie 
przez komisję półurzędową, w której skład wchodzi 
pięć osób, dwóch pełnomocników i dwóch zastępców  
oraz makler giełdowy. Są to kolejno wybierani przed­
stawiciele wielkich banków. Bank Rzeszy jako taki 
udziału w komisji nic bierze i zapotrzebowania ną mar­
ki polskie ,nie pokrywa. Wiadomości w prasie naszej 
brzmiące, że Bank Rzeszy pokrył danego dnia 30 proc. 
zapotrzebowania na Warszawę, polegają ną nieporozu­
mieniu, gdyż wypłata na Polskę przydzielona jest w y­
łącznie przez komisję półurzędową. Komisja ta właści­
wie nigdzie nie urzęduje, kursy ustalane są przez nią w 
tak zwanym „Devisen—Zimmer“ na giełdzie; zwykle 
jeden z pełnomocników proponuje kurs, inni przyjmują 
propozycje po krótkiej dyskusji. Wyplata na Warszawę 
notowana jest oczywiście w markach niemieckich (kurs 
oznacza ilość marek niemieckich za jedną markę polską), 
należy jednak odróżnić notowania od transakcyj: te o- 
statnie maią miejsce nic w markach niemieckich, lecz w 
walutach wysokocennych: za marki niemieckie" nikt,
przynajmniej większych sum dewizy Warszawa ani Ka­

towice nie oddaje. Gros transakcji marka polską ma 
miejsce w wolnym obrocie, który obecnie znów jest do­
zwolony. Komisja półurzędową przydziela markę polską 
po kursie przez nią ustalonym w markach niemieckich, 
jednakże za podstawę kalkulacji bierze waluty pełno­
wartościowe i stosunek ich do marki polskiej. Ze wzglę­
du na przywrócenie wolnego obrotu na giełdzie komisja 
półurzędową wielkiego znaczenia liie ma. Kursy ogła­
szane przez komisję mają znaczenie prawie wyłącznie 
dla orientacji, dla opłat urzędowych (wizy konsularne), 
dla spraw sadowych itd. Komisja notuje dwa rodzaje 
wypłat na Polskę; Warszawę i Katowice. Katowice no­
towane są częściej, przyczem kursy Warszawy i Kato­
wic nic zawsze są identyczne. Pochodzi to z dwóch 
przyczyn: pierwsza wynika z nieporozumienia; banki 
berlińskie przypuszczają, że marek polskich, posiada­
nych w Katowicach, nie wolno przenosić do Warsza­
wy, należałoby to sprostować. Drugą przyczyną jest 
talTt, że w Katowicach wpłacone są za dewizy kursy in­
ne niż w Warszawie, stąd różna ocena samych wpłat na 
Warszawę i Katowice na rynku berlińskim. W innych 
krajach też spotykamy się z różnicami kursowemi między 
poszczególnemi miastami (Medjolan i Neapol, Zurych i 
Genewa, Antwerpia i Bruksela), różnice te są jednak 
bardzo nieznaczne, podczas gdy różnice między Katowi­
cami i Warszawą dochodzą często do kilku procentów, 
co oczywiście sprzyja spekulacji i utrudnią akcję stabi­
lizacyjną.

■O O O-
PROJEKT USTAWY O PARCELACJI I OSADNI­

CTWIE. Wniesiony do sejmu projekt ustawy o parce­
lacji i osadnictwie uwzględnia ze szczególnym naci­
skiem konieczności planowego przeprowadzenia parcela­
cji w związku z ustawą o caleniu gruntów. Oprócz typu 
instytucji i spółek parcelacyjnych ^ptychczas przyjęte­
go, projekt przewiduje powstanie na podstawie opinii za­
wodowych organizacyj właścicieli majątków danego o- 
kręgu, związków właścicieli wszytkich majątków ziem­
skich podlegających przymusowej parcelacji, które na 
podstawie osobnego statutu będą mogły dokonywać 
parcelacji. Bezwzględnie wyłączone od parcelacji będą 
przedewszyckiem zabytki historyczne, architektoniczne 
i pomniki przyrody tudzież tereny, na których otwarte 
są kamieniołomy-lub znajdują się kopalnie, dalej tereny 
potrzebne do właściwego zużytkowania znajdujących 
się na nich źródeł mineralnych. Na wniosek jednego z 
ministrów wyłączone będą również grunty, niezbędne 
na cele publiczne, jak to szkoły, budynki gminne, ko-i 
ścielne, oraz przemysłowe. Parcele i zabudowania, zda­
tne do stworzenia gospodarstw wzorowych w kreso­
wych województwach i na Pomorzu do 75 hektarów, 
w środkowych zaś województwach do 60 ha., będą w 

" piSrwszym rzędzie sprzedawane wychowankom szkół 
Tolniczych, następnie synom wykupionych b. właścicieli 
ziemskich, oraz dzierżawcom i oficjalistom posiadającym 
odpowiednie kwalifikacje.

Z GIEŁDY DRZEWNEJ W WARSZAWIE. Ceny za 
m etr' sześcienny w tysiącach mk. polskich loco stacja 
załadowania: dąb fornierowy — 2,500, dąb -na wyroby
1,500, deski dębowe stolarskie — 2.500, kloce sosnowe 
od 25 c“ i wyżej — 1.500, sosna eksportowa 2.000, osika 
na zapałki — 750, świerk papierówka —  500, slipry w y­
robionej 2.500, olcha na wyroby od 25 c“ i wyżej 600, 
brzoza na wyroby od 25 c“ i wyżej 5U0, deski 3/4X12 
m., 5/4 c“ 1“ 2“, 3“, 4” — 2.000, słupy telegraficzne od 
8 do 10 m. od 12 c" do 19 ć“. — 900, opał. w szczapach 
za metr zwyczajny —.—, stemple kopalniane — 200, ko­
pa szprych dla stelmachów — 90, kopa dzwon na kota
120,,kopa bindry miary angielskiej 240 c“ — 200, kubik 
tenibry wyrobionej miar angielska — 45, kopa klepki 
memelskiej — 800, kopa dyszli birmańskich — 500, bali 
eksportowych I klasy sosna —.—, bali eksportowych so­
snowe II kl. —.—.

KAPITAŁ ANGIELSKI W ŁÓDZKIM PRZEMYŚLE 
TEKSTYLNYM. Jak już donieśliśmy w najbliższej przy­
szłości powstaje w Warszawie Bank Warszawa-j—Lon­
dyn z kapitałem mkp. 25'#niljardów, połączony z syn­
dykatem w Londynie: London---Warsa^ Banking Syn- 
dicate z kapitałem Ł. 200.000. Bank ten ma za zadanie 
inwestycje przemysłowe oraz finansowe eksportu i im­
portu. Założycielami banku są: Lt. General Sir Hubert 
de la Poer Gouth, Hugh Lawrence Pletchcr-Moulton, 
Henry Johan Thomas, Antoni Knaap, Henryk Karpiński 
i Emil Świda. Bank ten interesuje się w pierwszej' linji 
naszym przemysłem włókienniczym i pragnie mu w y­
bitnie przyjść z pomocą, co ma dla Łodzi znaczenie 
pierwszorzędne zc względu na ostatnie trudności kre­
dytowe, spowodowane błędną polityką finansową rzą­
du. Z braku środków obrotowych przemysł łódzki ogra­
niczyć musiał produkcję, a, przepisy dewizowe coraz 
bardziej utrudniają otrzymywanie kredytu zagranicz­
nego. Byłoby, pożądane, żeby Bank ten stał się bezpo­
średnim łącznikiem między przemysłem naszym a ka­
pitałem angielskim, gdyż obecne pośrednictwo przez 
banki miejscowe jest zbyt kosztowne, szczególnie jeżeli 
idzie via Wiedeń lub Berlin. Anglicy oddawna intere­
sują się naszym przemysłem włókienniczym, czego naj- 
wymowiejszym przykładem jest finansowanie Widzew-: 
skiej Manufaktury po jej spaleniu. Kapitały angielskie 
pracują też w innych przedsiębiorstwach łódzkich. Zdo­
bywanie tych kapitałów niezmiernie ułatwi instytucja 
bankowa, która mając na względzie daiszy rozwój, nie 
będzie wyzyskiwała trudności rynk̂ u pieniężnego pol­
skiego dla otrzymania doraźnych niepomiernie wyso­
kich zysków.

SPRAWA GDAŃSKIEGO BANKU EMISYJNEGO. —
Liga Narodów przychyliła się do wniosku Gdańska o o- 
twarcie banku emisyjnego w Gdańsku i na zaciągnięcie 
pożyczki w Anglji. ,

OBIEG BANKNOTÓW W AUSTRJ1 w trzecim tygo­
dniu sierpnia spadł według wykazu' Nationalbanku zno­
wu o 99 miliardów — do sumy 5,458 miljardów.

OBIEG BANKNOTÓW NA WĘGRZECH wzrósł w 
trzecim tygodniu sierpnia o 30 miljardów koron i w y­
nosi obecnie 344,3 miliarda.

SPADEK KURSU FRANKA, aczkolwiek nie ma pod­
kładu ekonomicznego, po.woduje jednak ogólny wzrost 
drożyzny we Francji, głównie z tej przyczyny, że nie­
które ważne surowce, jak wełna i antracyt sprowadzane 
są z Anglji. Zniżka zaś chleba po 5 centymów na kilo­
gramie, nie jest współmierną z niezwykle dodatnim sta­
nem zbiorów, który zaoszczędzi Francji 600 miljonów 
franków, Wydanych w zeszłym roku na pokrycie niedo­
boru zboża na rynku francuskim.

FATALNE SKUTKI OGRANICZENIA IMIGRACJI DO 
STANÓW ZJEDNOCZONYCH. Z Londynu donoszą: 
Z faktu, że z Ltverpoola odchodzą do Stanów Zjedno­
czonych próżne niemal statki pasażerskie, widać, jak 
groźne są skutki amerykańskiej ustawy emigracyjnej 
dla towarzystw okrętowych. Statek „Devortian“ o 200 
miejscach III. klasy przewiózł w końcu czerw.ca tylko 
7 osób, a 2 inne statki 3 pomieszczeniu na 1.500 osób 
każdy zabrały tylko-około 100 emigrantów do Nowego 
Jorku. Okres czasu, w którym rozpoczęło się przewo­
żenie nowej kwotj) emigracyjnej od dnia 1 lipca br. był 
początkowo bardzo ożywiony, lecz po zaksięgowaniu 
przejazdu na sierpień, wrzesień, a częściowo i paździer­
nik widoki dla towarzystw okrętowych stały się bardzo 
wątpliwe, tak, że wskutek tego należy się spodziewać 
bezrobocia w towarzystwach okrętowych, zajmujących 
się przewożeniem emigrantów. Niezrozumiałym w An­
glii jest fakt tak bezwzględnego ograniczenia w Amery­
ce dopływu emigrantów, jakkolwiek Ameryka odczu­
wa równocześnie bardzo dotkliwy brak sił roboczych.

BANKI JAPOŃSKIE. Sprawozdania urzędowe stwier­
dzają, że w końcu r. 1922 istniało >w Japonji 1,678 ban­
ków akcyjnych*?, kapitałem wpłaconym w sumie 1423V* 
mili. jenów i 146 banków oszczędnościowych z kapita­
łem wpłaconym w sumie 35l/« milj. jen. Łącznie z Koreą 
liczba banków wynosi 2.024 z 3.029 mil. jen. Wobec 
przesilenia ekonomicznego ministerstwo finansów prze­
prowadza fuzję małych banków. Do kęńca maja r. b. 
przestały z tego powodu istnieć 24 , banki z/kapitałem  
12“/« mil. jenów. Dodać należy,'że jen odpoWiada mniej 
więcej wartości ‘/a dolara.

KAPITAŁY CZESKO-SLOWACKIE W RUMUNJI. -
„Tribuna'* donosi o rokowaniach, jakie toczą się obe­
cnie między Pragą a Bukaresztem w sprawie założenia 
towarzystwa akcyjnego rumuńskiego o kapitale zakła­
dowym 100 miljonów lejów, celem eksploatacji terenów 
naftowych w Rumunii. W towarzystwie tem partycy­
pować będzie także kapitał czesko-słowacki i amery­
kański. W pierwszej połowie września wyjeżdża do Bu­
karesztu delegacja kapitalistów czesko-słowackich z b. 
posłem Vopićką na czele.

STOSUNKI HANDLOWE DUŃSKO-LITEWSKIE. -
Rządy duński i litewski doszły do porozumienia w spra­
wie tymczasowej regulacji wzajemnych stosunków han­
dlowych i komunikacyjnych. Podstawą porozumienia 
jest klauzula największego uprzywilejowania. Dalszym 
etapem zacieśnienia stosunków między tymi krajami jest 
oddanie przez zarząd miasta Kowna prac, związanych 
z rozszerzeniem miasta, pod kierownictwo inżyniera 
duńskiego, Frandsona. Prasa duńska zaleca zatem, aby 
banki * instytucje finansowe lokowały swoje kapitały w 
p rz e d s ię b io rsh ^ n rf t  litewskich, a mianowicie we fermach 
wzorowych, rzeźniach, towarzystwach ubezpieczenio­

wych oraz instytucjach kredytowych. Szef biura- infor­
macji dla spraw ekonomicznych przy duńskiem mini,  
sterstwie spraw zagr. p. Erik Valeur odwiedzi Kowno.

Rozmaitości
PROCES O ZABÓJSTWO ŚP. OLEWIŃSKIEGO, 

WICEPREZESA G. U. Z. Z Warszawy donoszą: W koń­
cu bieżącego miesiąca rozważaną będzie sprawa Wła­
dysława Niwińskiego, oskarżonego o umyślne zabój­
stwo, wiceprezesa głównego urzędu ziemskiego, Wła­
dysława Olewińskiego.

Do rozprawy, oprócz wielu świadków, wezwano w 
charakterze biegłego dr. Radziwiłłowicza, celem zbada­
nia stanu umysłowego oskarżonego, który przez"pośre- 
dnictwo swoich obrońców wskazuje, że na jego stan 
wpłynęło dziedziczne obciążenie i długoletnia choroba 
a na popehiięnie czynu zbrodniczego chorobliwa pobu­
dliwość w sprawach dotyczących jakoby jego honoru. 
Obrom- wnosić będzie adw. Jarosz. Z ramienia spadko­
bierców ofiary w obronie czci zamordowanego wystąpi 
w charakterze rzecznika i powoda cywilnego adw. Fran­
ciszek Pasehalski. Rozprawa przypuszczalnie potrwa 2 
dni.

KAMPANJA PRZECIW CUDZOŁÓSTWU. Pewien 
Anglik, niejaki p. Fowle, bardzo dbały o obyczajność 
swych ziomków, rozpoczął kampanię przeciw cudzołó­
stwu. Proponuje mianowicie, ażeby osoba przekonana
0 cudzbłostwie, została skazana na 6 miesięcy robót 
przymusowych, a nadto, o ile to dotyczy mężczyzn, aby 
nigdy nie mogli wejść w skład rządu.

Pozaterti prawo umieszczania sprawozdań z rozwo­
dów ma przysługiwać jedynie dziennikową oficjalnemu.

SZCZĘŚLIWI MĘŻCZYŹNI NA SAHARZE. W głębi 
Sahary, w oazie Ghardaja, kobieta ma prawo uzyskać 
rozwód, jeżeli mąż uchybi kontraktowi małżeńskiemu. 
Mieszkańcy 'Ghardaja są muzułmanami, więc mogliby 
mieć kilka żon, ale kobiety na tej oazie nie zgadzają się 
na to i w każdym domu jest tylko jedna władczyni. — 
Oprócz tego, damy te mają wstręt do pijaństwa i tytoniu
1 większt ść umów jhałżeńskich zawiera formalną klau­
zulę, że. mąż otrzyma rozwód, jeżeli będzie palił lub u- 
żywał alkoholu. Jak widzimy, damy z Ghardaja są bar­
dzo sprytne. Ale mężowie także nie dają się zjeść w ka­
szy i jeżeli któremu z nich jarzmo małżeńskie zbytecznie 
zaciąży, zaczyna bez namysłu pić wódkę i kurzyć faje­
czkę.

OSTROŻNIE Z KOTAMI. Panna L., córka przemy­
słowca, padła ofiarą fatalnego wypadku. Z wiosną r. b. 
na kilka tygodni przed ślubem, pojechała w okolice War­
szawy, gdzie ojciec jej traktował o kupno willi. W cza­
sie targów właściciele zaprosili gości na śniadanie. Na 
stół nakryty wskoczył kol przybłęda, który pannę L. 

^zadrapał w twarz. Powstała stąd szrama nie goiła się 
środkami domowymi. Gdy wezwano lekarza specjalistę, 
ten skonstatował poważne zakażenie, którego następ­
stwom należało zapobiec zabiegami chirurgicznemu Za­
nim chora, zdenerwowana swojem położeniem, zgodziła 
się na ątół operacyjny, znowu minęło kilka dni. W rc- 

| zultacie pacjentka wyszła z tej przygody zeszpecona 
do tego stopnia, iż o ślubie już mowy być nie mogło. 
Panna L. stała się dla otoczenia obcego niewidzialną 
i straciła widoki powrotu do towarzystwa.

R E P E R T U A R
, — o—

TEATR MIEJSKI 
(początek o godzinie 71/2)

Sobota: „Fircyk w zalotach)
Niedziela: „Tragedja dzieci* (nowość)

BAGATELA
(początek o godzinie S-ej)

Piątek: „Żabusia*
Sobota popoł.: „Musisz być moją* (ceny zniżone) 

wieczór: „Żabusia*
Niedziela popoł.: „Wiera Mircewa* (ceny zniżone) 

wieczór: „Żabusia*
OPERA I OPERETKA

Sobota: „Carmen*
Niedziela: „Halka*

Za treść ogłoszeń Redakcja nie odpowiada
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W a t n e  d l«  b iu r  h a n d l .  I p r z e m y s ło w y c h  j ;

BIURO BUCH.-RE WIZYJNE i
S . SANDHAUSA J

zaprz. rzeczoznawcy sądów, i rewidenta dla Spół- 8 
dzielni z ramienia Rady Spółdzielczej Minist. Skarbu t  
Kraków, XXII, ul. Zamojskiego L. 46. Telefon 399. |  

Adres dla korespondencji: f
Kraków, I, skrytka pocztowa Nr. 101. •

Sporządza bilanse i zamknięcia ksiąg, przeprowadza |  
stalą lub czasową kontrolę księgowości oraz obliczeń. |  
itp. Podejmuje się również założenia i prowadzenia J 
ksiąg handlowych, oraz obrotowych, stosownie do 5 
przepisów ustawy, jak również uregulowania zanie- |  
dbanej buchałterji tak w miejscu, jak i na prowincji, i  

Organizacja biur. ~WKM' S
sseececS*


